
 
 

 
 

 

 

Kraków, dnia 10 czerwca 2019 roku 

 

Do  

Jacka Majchrowskiego  

Prezydenta Miasta Krakowa  

pl. Wszystkich Świętych 3-4 

30-004 Kraków  

 

Dotyczy:  pobierania opłat za wejście na teren Zakrzówka 

 

INTERPELACJA 

 

Szanowny Panie Prezydencie, 

 W oparciu o art. 24 ust. 3 Ustawy o samorządzie gminnym z dnia 8 marca 1990 roku 

z późniejszymi zmianami (Dz. U. Nr 16, poz. 95), zwracam się do Pana z interpelacją w 

następującej sprawie.  

 

Niemal dokładnie 3 lata temu podpisane zostały oficjalne dokumenty, ma mocy których miasto 

Kraków – a tym samym jego mieszkańcy – zostałowłaścicielem pięknego i wyjątkowego terenu, 

jakim jest Zakrzówek. Krok ten pozwalał sądzić, że miejsce to stanie się ogólnodostępne i 

bezpieczne, a z jego walorów Krakowianie będą mogli korzystać bez żadnych przeszkód. Tak się 

jednak do dzisiaj nie stało. W ubiegłorocznym sezonie letnim oburzenie mieszkańców 

wzbudziło zamknięcie Zakrzówka i możliwość wejścia na jego teren wyłącznie za opłatą. Jak 

sygnalizują liczni mieszkańcy, podobnie jest w tej chwili. Tymczasem z opublikowanych przez 

lokalne media w połowie maja br. wypowiedzi pana Piotra Kempfa, dyrektora Zarządu Zieleni 

Miejskiej, wynikało jasno, że 14 maja rozpoczął się proces przejęcia terenu Zakrzówka przez 

ZZM, co miało potrwać kilka dni. ZZM przejmował teren od firmy Kraken, która od wielu lat 



 
 

 
 

zarządzała Zakrzówkiem na mocy umowy dzierżawy. Umowa ta – jak wynika z doniesień 

medialnych – miała wygasnąć 30 kwietnia br. Zgodnie z zapowiedzią Piotra Kempfa po 

kilkudniowym przejmowaniu terenu Zakrzówek miał zostać otwarty i być w pełni dostępny, bez 

żadnych opłat. Jest jednak inaczej – minął już blisko miesiąc, a wejścia na teren przyszłego 

parku są zamknięte poza jednym, przy którym pobierana jest opłata za wstęp.  

Sytuację tę trudno określić inaczej niż kuriozalną. Teren Zakrzówka od kilku lat należy do gminy 

Kraków, a więc do nas wszystkich – mieszkańców miasta. Nie sposób zrozumieć, dlaczego – 

mimo zapowiedzi zakończenia tych praktyk – prywatna firma pobiera opłaty za wstęp na teren 

Zakrzówka od właścicieli tego terenu. Trudno bowiem uznać, że opłaty te pobierane są przez 

urzędników Zarządu Zieleni Miejskiej, który teren Zakrzówka już przejął. 

 

W związku z powyższym uprzejmie proszę o odpowiedź na następujące pytania: 

 

1. Z jakiego powodu teren Zakrzówka, należący do mieszkańców Krakowa, wciąż nie jest 

terenem ogólnodostępnym? 

2. Kto i na jakiej podstawie pobiera opłaty za wejście na teren Zakrzówka? 

3. Jakie kroki zamierza Pan podjąć, aby teren Zakrzówka przynajmniej przez najbliższe 

kilka tygodni, zanim rozpocznie się urządzanie tam parku miejskiego, był w pełni i 

bezpłatnie dostępny dla Krakowian? 

 

 
Z wyrazami szacunku 

 
 
 

 
 
_________________________ 

Łukasz Gibała – Radny Miasta Krakowa 


